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Zastaw. Wojciech Chwastek alias Dobos z siostrą Agnieszką Dobosionką alias 
Chwastkową, dzieci zmarłego Sebestyjana Chwastka alias Dobosa z Dolnego 
Przedmieścia, w obecności męża Agnieszki Tomasza Pachonia z Dolnego Przedmieścia, 
z zezwoleniem brata Kazimierza i Reginy siostry, wykupiwszy za 250 zł z rąk Mikołaja 
Kudasza i jego żony pręt folwarku Dobosowskiego położonego na Dolnym Przedmieściu 
między posesjami Tomasza Borzęckiego i Barwicowskiego, obecnie zastawiają go w tej 
kwocie małżonkom Kasprowi Ćwiczowicowi, staremu rajcy, i Jadwidze Przybylskiej. 
Zastawnicy zobowiązują się wnosić stosowne ciężary oraz ustępując z gruntu, pozostawią 
cztery nieobsiane pola. Zastawcy zgłoszą chęć wykupu zastawu z wyprzedzeniem 
dwuletnim. (3 III 1707) 
 
Actum feria quinta proxima die tertia Martii anno Domini millesimo septingentesimo 
septimo. 
 
Zapis na zastaw sławetnemu panu Kasprowi Ćwirzowicowi. 
 
Przed urzędem landwójtowskim ławniczym myślinickim i aktami stanąwszy osobami 
swymi poczciwy Wojciech Chwastek alias Dobos i Agnieszka Chwastkowa, zmarłego 
Sebestyjana Chwastka alias Dobosa Dolnego Przedmieścia myślinickiego obywatela 
potomkowie, Wojciech sam przez się, Agnieszka zaś z przytomnością uczciwego 
Tomasza Pachonia, Dolnego Przedmieścia myślinickiego małżonka swego, zdrowi na 
ciele i umyśle, zezwoleniem jednostajnym i poradą między sobą uczynioną, swoim 
i Kazimierza brata, także Reginy siostry swojej imieniem wyznali są i wyznają. Iż oni 
wykupiwszy z zastawu grunt swój w pręcie jednym folwarczny nazwany Dobosowski, 
między gruntami Dolnego Przedmieścia myślinickiego z jednę stronę posesyjej 
p. Tomasza Borzęckiego, a z drugą Barwicowskiego leżący, niegdy <Mikołajowi> 
[s. 141] Mikołajowi Kudaszowi i małżonce jego w sumie już dwóch set pięćdziesiąt 
złotych zastawny, on znowu w tejże sumie półtrzeciuset złotych dobrej alias srebrnej 
monety bez nad[d]atku, sławetnemu panu Kasprowi Ćwirzowicowi rajcy staremu 
myślinickiemu i Jadwidze Przybylskiej małżonkom zastawili i w realną posesyją 
oddali, z tym warunkiem i wymową między sobą uczynioną, że pomienieni 
Ćwierzowicowie małżonkowie, dokąd będą ten grunt w posesyjej swojej mieć i onego 
według upodobania swego używać, powinni go będą ze wszytkim opłacać, aż się onym 
albo dziatkom ich zupełna takoważ suma złotych dwieście pięćdziesiąt bez żadnej 



 

 

potrączki i bez żadnego nad[d]atku, a ogółem nierozdzielnie (jako ją teraz ogółem 
pp. Ćwirzowicowie Kudaszom małżonkom wykupując ten grunt wyliczyli) powrócą. 
A w tym gruncie, iż się przy niniejszym zastawianiu nie znajdują, tylko polek czworo 
rżyska, które się tylko owsem zasiać godziły, tedy też przy wykupnie takoweż pola 
panowie Ćwirzowicowie dziedziców tegoż gruntu zostawić powinni będą. Jednak 
dziedzicy powinny będą i obligują się pp. Ćwirzowiców albo ich sukcesorów przed 
dwiema laty, niżeli on wykupować będą, opowiedzieć. 
 
 


